
Komunikat Sekretaryatu M. K. P. 
w sprawie Tymczasowej Rady Stanu.
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M. K. P. w porozumieniu z ohpowiednie- 
mi grupami politycznemi okupacyi austrya- 
kiej zgodnie ze stanowiskiem, wyrażonem 
w komunikacie swoim z d. 27. XI. 16 r. 
postanowiło wziąć czynny udział w Tym­
czasowej Radzie Stanu, rozumiejąc, że, jak­
kolwiek tymczasowa — instytucya ta winna 
posiadać w składzie swoim przedstawicieli 
wszystkich kierunków politycznych kraju 
z oddaniem wszakże przewagi tym czynni­
kom, przy których grupuje się niewątpliwie 
większość naszego społeczeństwa.

W tej myśli M. K. P. rozpoczęło układy 
z Radą Narodową co do liczby mandatów 
w T. R. St.

Zapytane w tej sprawie przez Władze 
okupacyjne, M. K. P. przedstawiło listę 
swych kandydatów, osób znanych z dotych­
czasowej działalności obywatelskiej, wytraw­
nego sądu w sprawach życia publicznego 
i cieszących się zaufaniem ogółu naszego 
społeczeństwa. "

Układy te, oparte o umiarkowane a uza­
sadnione żądania M. K. P., nie doprowa­
dziły do rezultatu, skutkiem stanowiska, za­
jętego zarówno przez Radę Narodową, jak 
też i przez Władze okupacyjne, według któ­
rych udzielenie M. K. P. nawet dziesięciu 
mandatów oznaczałoby przesunięcie w ukła­
dzie stronnictw, uznanym za „nienaru­
szalny

M. K. P., któremu przedewszystkiem za­
leżało nie na rzekomo najsprawiedliwszym 
ustosunkowaniu stronnictw, lecz o dobór lu­
dzi w Radzie Stanu, poczytywało za niemoż­
liwe wprowadzenie jakichkolwiek zmian 
w projektowanej liście kandydatów: nowe 
w tym względzie ustępstwa i zmiany, nie 
zmniejszające odpowiedzialności M. K. P., 
sprowadziłyby tylko pozory uwzględnienia 
we właściwej mierze wszystkich odłamów 
politycznej myśli kraju w tworzącej się Tym ­
czasowej Radzie Stanu.

W tych warunkach M. K. P. doszło do 
wniosku, że nowe ustępstwa są nie wska- 
ne, a dalsze układy bezcelowe. ____
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